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T  e l e g r a m y
Owacje dla Polski

PA R Y Ż. P rz e d  w y jazd em  d o  C o e tq u id a n  13 
w rz e śn ia  n a  w ie lk ie  m an ew ry , g e n e r a ł  S ik o rs k i 
b y ł  p o d e jm o w a n y  w P a ry ż u  przez p o s ła  l i r .  Z a­
m o jsk ie g o  o b iad em , n a  k tó ry m  u czestn iczy li m a r ­
sza łek  P e ta in  i w y ż si g e n e ra ło w ie  fra n c u sc y , o r a z  
śn ia d a n ie m , w yidanym  p rzez  g en . W ty g a n d a ..  Gen 
S ik o rsk i z ło ż y ł o f ic ja ln ie  o so b is te  w izyty; p o s ło ­
w i. m in is tro w i W o jn y  p .  M ag in o t o ra z  sze fo w i 
S z tab u  G G e n era ln e g o  g en . B u a t.. W  d n . 10J9 p o d ­
czas u ro c z y s to ś c i św ię c e n ia  zw ycięstw a n a d  M a r­
ną W M eau x  gdzie g en . S ik o rs k i  b y ł  o b e c n y , P o l-  
s k a i a r m j a  p o ls k a  z r a c j i  jeg o  ;pobyrtu, s ta ła  s ię  
przedm io tem  szc zeg ó ln e j o w a c ji,  o d z n a c z a ją c e j  
s ię  p ra w d z iw ą  s e rd e c z n o śc ią . P o  u k o ń c z o n y c h  
m a n e w ra c h  20 .9  gen.. S ik o rsk i w ra c a  d o  P a ry ż a

Proces fedaka 
został odroczony

iLW O W . R o z p ra w a  p rz ec iw k o  F ediakow i i to ­
w arzy szo m , o sk a rżo n y m  o  d o k o n a n ie  z a m a c h u  na 
N a c z e ln ik a  P a ń s tw a  i w o jew o d ę G ra b o w sk ieg o  
tu d z ież  o z d r a d ę  s ta n u ,  k tó ra  m ia ła  ro z p o c z ą ć  
s ię  d z is ia j z o s ta ła  o d ro c z o n a  z  p o w o d u  a tak u  
se rco w eg o , jak iem u  o s ta tn ie j  n o cy  u leg ł p rzew o ­
d n ic z ą c y  s ą d u , r a d c a  M oj er.

N o w y  te rm in  p ro c e s u  u s ta lo n y  będzie  w ów ­
czas, g d y  n o w y  przew oduiczącjy j, ja k i z o s ta n ie  
w y z n acz o n y , z a p o z n a  s ię  z a k ta m i sp ra w y . P o trw a  
to  p rz y n a jm n ie j  2 ty g o d n ie . (A tak  sercow y; p a n u  
ra d c y  p rz y s z e d ł b a r d z o  n ie  w  p o rę .  W y w o łu je  o n  
b o w iem  w rażen ie , że n ie  ty lk o  z a rz ą d ó w  a u s t r ja c  
k ic h ,  (u c ieczk a  S ic zy u sk ieg o  z  w ię z ie n ia )  ale*i 
za rz ą d ó w 1 p o ls k ic h  m ord ercy ; ra d y k a ln i  rusiów-gj 
c ie sz ą  s i ę  b e z k a rn o ś c ią .  P rz y p . Rod'.)

Smyrna uległa zupełnemu 
zniszczeniu

"W ARSZAW A. K ró le w sk ie  p o se ls tw o  greckie 
nadesłało komunikat o u p ad k u ) Sm yrr. okru­
cieństwach wojsk tureckich. Pożar znis z y f  w 
całości dzielnicę g re c k ą  i a rm e ń s k ą . Z b u j emu uf- 
legły wielkie przedsięb iorstwn amerykańskie, fran 
cuskie i angielskie. Uchodźcy, p rz y b y w a ją c y  Ido
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(* 9 Konwent sen jorów
W A R SZA W A . W  g o d z in a c h  p o łu d n io w y c h  

zb ie rze  s ię  k o n w e n t  s e n  jorów , celem  o m ó w ien ia  
p ro g ra m u  p r a c  se jm o w y c h  podiczae o s ta tn ie j se ­
sji je s ie n n e j. W  k o ła c h  se jm o w y ch  p rz y p u s z c z a ją  
że p o trz e b a  b ę d z ie  HO p o s ie d z e ń  p le n a rn y c h  S e j­
mu, a b y  z a ła tw ić  sp ra w y , k tó r e  r z ą d  uw aża za 
p ie rw sz o rz ę d n e j w agi i k tó ry c h  u ch w a le n ia  d o ­
k o n a ć  m usi jtszcjze Sejttn u s taw o d aw czy .

0  tranzyt przez Polskę
W ARSZAW A). R a d a  m in is t ró w  n a  rfzi- 

siejszem  p o s k d ż e n iu  ro z w a ż a ła  s p ra w ę  t ra n s y tu  
p rzez  iP o lsk ę  z  (Niemiec d o  R o s ji  o ra z  ro /p a trw w a  
Ła p ro je k t  ek sp o se , ja k ie  m in is te r  skaxibu J a s ­
trz ę b sk i w y g ło s i  n a  O żw artkow ein  lu b  p ią tk o -  
wem p o s ie d z e n iu  Sejimu.

Częściowe cofnięcie wniosku 
Ifluraja

G E N E W A . N a dżisiejsizem  p o s ie d z e n iu  ko ­
m isji p o lity c z n e j d y s k u to w a n o  u a d  p o p ra w k ą  w 
sp ra w ie  m niejszości n a ro d o w y c h  w n ie s io n ą  p rz ez  
M u ra ja . A sk en azy  udtw elał w y ja ś n ie ń  w p rz e d ­
m iocie p ra w n y m . (F isch e r o zn a jm ił, że M u ra j 
c o fa  s w ó j w n io se k  w d w u c h  p u n k ta c h  p o d  w a- 
ru n k ie m  z a p ro to k u ło w a n ia  jego  p ry w a tn e g o  o- 
św ia d c z e n ia  w te j sp ra w ie .

Ostatnia armja grecka wzięta 
do niewoli

L O N D Y N . W o jsk a  K em aia  / 'u sz y  w zię ły  d o  
n iew o li o s ta tn ią  a rm ję  (grecką.

Spalone konsulaty
L O N D Y N . A n g ie lsk i gen ., k o n su l w  S m y rn ie  

d o n o s i, że  w szy stk ie  k o n su la ty  w S m y rn ie  z o s ta ­
ły  s p a lo n e  z w y ją tk iem  dw ó ch -

Pomoc amerykańska dla 
Bustrji?

B E R L IN . W w y d z ia le  z k o re s p o n d e n te m  pa 
ry s k ie g o  w y d a n ia  „C h icag o  T r ib u n e "  o św ia d ­
c z y ł b y ły  a m e ry k a ń sk i s e n a to r  H am ilto n  L evi, 
że" p e w n a  g r u p ą  b a n k ie ró w  a m e ry k a ń s k ic h  p o ­
s ta n o w iła  u d z ie lić  A u s tr j i  k re d :, |tu 12 m iljo n ó w  
d o la ró w . J a k o  g w a ra n c ji  ż ą d a j ą  o d n o ś n i  ban-* 
k ie rzy  p o w o ła n ia  p rz e d s ta w ic ie la  A m ery k i ja k o  
c z ło n k a  d o  m ię d z y n a ro d o w e j k om isji k o n tro ln e j  
d la  A u s tr ji .

Słabe nadzieje

d ą  R ym eram  a  p rz e d s ta w ic ie la m i c e n tr a ln y c h  z a ­
rz ą d ó w  zw iązk ó w  za w o d o w y ch  i z je d n o c z e n ia  i 
zaw odow ego .

N a k o n fe re n c ji  te j  m in. D a ro w sk i zw ró c ił 
u w a g ę  n a  fa ta ln e  n a s tę p s tw a  d la  G. Ś lą sk a  ja k ie  
m ógłby p o c ią g n ą ć  za s o b ą  s l r e jk  ko le jow y . M in.. 
D a ro w sk i z a ż ą d a ł  o d  d e leg a tó w , a b y  przeciw dizia 
ta li z b ro d n ic z e j a k c ji  flążąq e j w  ch w ili o b e c n e j 
d o  w y w o ła n ia  s tre jk u . W szyscy; o b ec n i d e le g a c i 
o b ja w ili  z ro zu m ien ie  d la  w y w o d ó w  p . m in is tra ..

ę  $ d a r t $ f t a .
S t o s u n k i  na k o le j a c h  w  W o ln em  M ie ś ­
c ie .  S e n a t  G d a ń sk i o s k a r ż o n y  o pas*  
k a r s t w o .  N ie c o  o k s i ę g a r n i a c h  p o l ­
s k i c h  w  G d a ń sk u .—P o l s z c z y z n a  g d a ń ­
s k i e j  D y r e k c j i  P. K. P. i p o ś p i e c h  w  in ­
f o r m o w a n i u  p r a s y .  F lo ta  p o ls k a  i a n ­

g i e l s k a  w  G d a ń sk u .

«eryk&ńs.k.ifr*d jhpoóąfldc.

L O N D Y N . „T im es"  d o n o s i  z B ru k se li :  N ie  
n a le ż y  u w a ż a ć  w y jazdu  d e leg a tó w  b e lg i j s k ic h  ; 
z B e r l in a  z a  z e rw a n ie  ro k o w a ń . D e leg ac i b e lg ij­
scy  w y je c h a li  d o  B ru k se li,  abjjl s ię  p o ro zu m ieć  
ze sw oim  rząd em . . I v i < >

Kota sprzymierzonych
L O N D Y N . K em alo w i P aszy  d o rę c z o n o  n o tę , 

w  k tó re j  sp rz y m ie rz e n i w sp ó ln ie  z a z n a c z a ją ,  że  
w  ża d n y m  ra z ie  n ie  d o p u s z c z ą  d o  E u ro p y . W 
tym  o d u  wtysyjłane s ą  d h k z e  p o s iłk i.

Strajku kolejowego na Śląsku 
nie bfdzle

KATOWICE. Niebezpieczeństwo » rej ku ko­
lejowego na G. Śląsku zostało zażegnane. Dyr. 
kólei w* Katowicach P- Sikorski po konferencji 
z min. Darowskim /w \(dał do kolejarzy odezwę, 
w  której wzywa ich do bezwzględnej subordy- 
nacji. • •*;" h  *'

i W «7vySązfcu 8 t'ą sprawą odbyjEa się również 
konferencja pomigetey jmin,'. Dtarowskim i wojewo-

N ie  wiem , czy  w jak iem  p a ń s tw ie  is tn ie ją  t a k  
n iem ożliw e s to s u n k i  ja k  w  n aszem  „W olnem  M ie- 
ś c ie “ k tó re  mimo „ ,w o ln o śc i‘,“ , p o s łu g u je  s ię  • 
jeszcze w c ią ż  m eto d am i, p rak ty k o w an em u  za  cz a ­
só w  o s ła w io n y c h  rz ą d ó w  p ru sk ic li .  U rzęd n icy  n a  
w sz y s tk ic h  d w o rc a c h  k o le jo w y ch  w o b rę b ie  g d a ń ­
sk ie j d y re k c j i  P K P ., to , ja k  ju ż  p o p rz e d n io  p is a ­
łem n a jz a c ie k le js i h a k a Ę ś c i ,  k tó rzy  z p o d ró ż n y m  
p o lsk im  w y ra b ia ją ,  c o  im s ię  p o d o b a . M imo b ez u  
s ta n n y c h  n a w o ły w a ń  p ra s y  p o ls k ie j ,  a b y  D yrek  
c ja  P K P . z a s tą p i ła  ty ch  w ro g ic h  p o lsk o śc i u rz ę d  
n ik ó w  P o la k am i, w szyscy  o n i s ied zą  so b ie  d o tą d  
w y g o d n ie  n a  sw ych u rz ę d a c h , tu cząc  s ię  po lsk im  
chlebem . N a jw ię c e j je d n a k  u jaw n ia  s ię  ich w ro ­
g ie  s ta n o w is k o  w  s to s u n k u  d o  P o la k ó w  n a  głów  
nym  d w o rc u  w  G d a ń sk u , g d z ie  ju ż  a b s o lu tn ie  
n iem a m ow y, o  Item, a b y  n p . P o la k , n ie z n a ją c y  
ję z y k a  n iem ieck iego , m ógł ;s ię  o czem śk o łw iek  
p o in fo rm o w a ć . T u  b y le  s t r ó ż  p o zw a la  so b ie  n a  
bezcze ln e  w vp ieczk i p o d 1 a d re se m  p o d ró ż n y c h  
p o ls k ic h , k tó rzy ! n a  n ieszczęśc ie  c z u  ją s  ę b e z ra d  
nyimi w o b e c  ty ch  szy k an . Go p ra w d a  s ą  tacy  u rz ę d  
n icy , k tó ry c h  D y re k c ja  P K P ., w m yśl rozsfrzgy-t 
g n ię c ia  W y so k ie g o 'K o m isa rz a  L igi N a ro d ó w  (Zobo 
w ią z a ła  s ię  n a d a l  z a tru d n ia ć , lecz s ą  całe z a s tę p y  
ta k ic h , k tó ry c h  b e z  w szystk iego  m ożna u su n ą ć . 
D laczeg o  je d n a k  to  s ię  n ie  d z ie je , je s t to  
ju ż  ta je m n ic ą  g d a ń sk ie j  D y re k c ji  P .K . P , k tó r a  
n a  w sze lk ie  u ty s k iw a n ia  p ra s y  i p o d ró ż n y c h  p o l­
s k ic h  —(p o zo sta je  b ie rn ą . W  k a s a c h  b ile to w y c h  
z a tr u d n io n e  s ą  d o tą d  w  p rz ew aż n e j częśc i N iem ­
ki, co  d o  k tó ry c h  D y re k c ja  n ie  p rz y ję ła  n a  s ie b ie  
ż a d n e g o  z o b o w ią z a n ia , a je d n a k  p o z o s ta ją  na 
d a l  n a  ty c h  s ta n o w is k a c h , u r ą g a ją c  p o lsk o śc i n a  
każdylm k ro k u . K a s je rk i te  w  s to s u n k u  d o  P o ­
la k ó w  z a c h o w u ją  s ię  w w iększości w y p a d k ó w  
w y zy w ająco , a  (naw et b a rd z o  często  n ie c h c ą  s p rz e  
w a ć  b ile tó w , je że li k to ś  n p . c h c e  w y k u p ić  b  le t ,  
m ó w iąc : „D o W a rs z a w y h  W  p a rz e  z k a s je rk a m i 
id ą  o d ź w ie rn i, p rz e c in a ją c y  b ile ty  p rzy  p rz e j 
śc ia c h  n a  p e ro n y . T y c h . jeś li s ię  k to ś  z a p y ta  o  
p o c ią g  id ą c y  dio N iem iec,, w  języ k u  n icm iećk im , 

o d p o w ia d a ją  b a rd z o  c h ę tn ie ,  z a ś  g d y  z a p y ta ć  
c h o ć b y  n a w e t p o  n iem ieck u , o  p o c ią g  d o  W a r ­
szaw y , w n a jlep szy m  w y p ad k u  z b y w a ją  p o d ró ż ­
n y c h , że  „n ie  w ie d z ą " , p rz y p u sz c z a ją c , że z a p y tu  
s i ę  ź  h. o f ic e ró w  i(p o d o fice ró w  p ru s k ic l i ,  n ie ty lk o , 
że n ie  u s tę p u ją  p o d  żad n y m  w /g lę d e m  s łu ż b ie  
k o le jo w y c h ; lecz, w y łąc za jąć  z  p o ś ró d  riićh  n ie ­
k tó ry c h  lu d z i ro z s ą d n i  jszy ch , w ię k sz o ść  ich  p rż e  
w y ż sz ą  n a w e t k o le ja rzy  w  d o k u c z a n iu  P o lak o m . 
N a jg o rz e j  je s t  z a ś  p r z y  o d e jś c iu  p o c ią g ó w  d b  
W a rsz a w y . T u  ju ż  p a s a ż e ró w  p o p y c h a  s ię  n a  
w sz y s tk ie  s tro n y  k o m e n d e ru je  n im i z u p e łn ie  p o ­
d łu g  z n a n e g o  „ d ry lu "  p ru s k ie g o . Jutż n a  z g ó rą  
g o d z in ę  p rz e d  o d e jśc iem  p o c ią g u  w a rsz a w sk ie g o  
g ro m a d z ą  s i ę  p rz e d  u rz ę d e m  ctlnyfm  t łu m y  p o d ró ż  
n y c h  oczekując (jak (w’ Tczewie) re w iz ji  dokumen-> 
tó w  i b a g a ż u . L o ce  u rz ę d n ic y  wr-de n ie  s p ie s z ą  
s ię  z załatwieniem sw y ch  czynności i w najlq)SZ)tu 
razie ro z p b c z y iia ją  je  (dbp icro  na 40 m in u t p rz e d  
odejściem pociągu. Ponieważ zaś każdym takim 
pociągiem z  Gdańska odjeżdża d b  Warszawy kil
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ikaset osób, w ytw arza s ię  tu  n iesłychany  ścisk , 
(jedni d ru g ic h  p rze w ra c a ją , o b rzu c a ją c  s ię  przyr 
tem na jok ropn iejsze1!!!!! epitefeimi, słow em , roz-' 
■grywają s ię  sceny p rze raża jące . N a d o b itk ę  złe- 
!go, p o c iąg  w arszaw sk i o d s ta w ia ją  d o p ie ro  wten­
czas, gdly już  wszyscy p o d ró ż n i z n a jd u ją  się na 
pieronie. Z' ukazaniem  s ię  pociągu  ro zpoczyna  
s ię  fo rm alny  a ta k  n a  Imiejsca, a kto ma, jak  to  
m ów ią „k ró tk i c h a ra k te r  w n o gach", ten  też prę- 
dz ie j m iejsce zdobędzie. N ajbardziiej za ś  ce lu ją  
w  tern o d zn acza jący  s ię  nadzw yczajnym  sprytem  

znów  ci, o k tó ry c h  ju ż  tyle razy pisałem , sy- 
j io w ie  n a ro d u  w ybranego , b o  w sk azu ją  do  po­
c iągu , k iedy  ten  jeszcze n ie p rzystanął. W  w ago­
nach  ko lejow ych  rów nież najczęśc ie j dohodzi do 
p rzy k ry c h  scen, np . jeden , zazd roszcząc  d ru g ie ­
mu m iejsca, lży  go, o d g ra ż a ją c  się n aw e t p ięśc ią  

itd ., a byiło n aw e t k ilka  ta k ic h  wypadków , 
iż m usiano zaw ezw ać p o lic ję , k tó ra  w za ta rg u  
go ja  z żydem  rozstrzyga zw ykle na k o rzy ść  o s ta t­
niego. S tosunk i, p a n u ją c e  n a  k o le jach  gdańsk ich  
w p o d ró ży  do P o lsk i, m ożna śm iało p o ró w n ać  ze 
s to su n k am i, ja k ie  z a p a n o w a ły  n a  p o eh ą tk u  wojny 
w  b. K ongresów ce p rzv  odw roc-ie  R osjan , kiedy 
to  każdy  u c iek a ł p rzed  P rusakam i, wzgl. A ustrja  
kami i z d o b y w a ł m iejsce przebojem , byle ty lko 

jechać. D zięki takiem u s tan o w i r 'e e z y  z a ­
szed ł tu  w o s ta tn ic h  d n iac h  w ypadek  smierteT- 
n y  p odczas  p o d s ta w ia n ia  p oc iągu  pospiesznego 
do  W arszaw yi, b o  o to  utartvm  już  sposobem  
c h c ia ła  żona  pew nego  kup ca  żydow skiego z W a r­
szaw y  wskoczyć w b ieg u  do  poc iągu , by tam usa­
d o w ić  się  w ygodnie, gdy tymczasem zsunęła się 
p o  s to p n ia c h  ipod k o ła  k tó re  ją  ta k  p o ran iły , że 
w ydoby to  ją  już  nieżyw ą. Czyż tak ie  niem ożliwo 
ści m ogą trw a ć  n a d a l  i c z y  D y rek c ja  P K P . nie 

z n a jd u je  o d pow iedn ich  środków , aby  ten  s tan  
p o p raw ić . D o p raw d y  czas pom yśleć o tern, aby 
s ię  n ie  w y staw iać  n a  u rągow isko  ze s tro n y  o b ­
cych . i

■Ostatnią, sen sac ją , ja k ą  tu  marny, jest o sk a r 
zenie se n a tu  gdańsk iego  o pa& karstw o, a sp ra ­
w a  ta  p rzed staw ia  s ię  n a s tę p u jąc o : k up iec  Hol -  
r ić h te r , zam ieszkały  w  Sopocie, nag rom adził u 
sieb ie  w iększy  zapias c u k ru , jeszcze w tańszych  
czasach , a b y  obecnie  sp rzed ać  go, oczyw iście 
po  ce n ac h  p a sk a rsk ic h . P ła eą ć  w ów czas za fu n t 
p o  8 m arek, sp rzed aw a ł ob ecn ie  po 35-40 imk., o 
czem jed n ak  dow iedzia ł s ię  w ydzia ł senatu , regu  
lu ją c y  ceny  n a  c u k ie r  i p o s ta n o w ił cały  zapas 
z n a jd u ją c y  s ię  u H o P ric h te ra , ob łożyć aresztem  
Przed: k ilk u n a s tu  dn iam i z jaw ili się  więc u niego 
u rzędnijcy  z upow ażn ien iem  z a b ra n ia  cukruj, p rzy  
czem zap łac ili mu p o d łu g  ceny  m aksym alnej se­
n a tu , p b  13 m arek  za funt. K upiec r a d  n ie rad , mu’ 
s ia ł z  tern pogodżić, boć  z resz tą  sp rzedaw szy  już 
w ięk szą  ilość, z a ro b ił  ta k  wiele, że ostafac-iznie 
mógł to  p rzebo leć . Jak ie ż  jed n a k  by ł jo  jego zdzi­
w ien ie , gdy w p ię ć  dni potem  o trzym ał zaw iado­
mienie o d  sen a tu , iż może n a b y ć  sw ój c u k ie r  po 
26 m arek  za  fu n t i sp r/e d a iw a ć  go po 30 imk. T u 
ju ż  H o lz rić h te r  d a ł  u p u s t sw ej złości, n ie  sk o rzy ­
s ta ł  z  „ o fe rty “ senatu , lecz z a sk a rż y ł go do 
sąd u  w Sopbcie. Ze jed n a k  ten  sąd  n ie  czuł się  

kompietentnylm do  rozstrzygn ięc ia  te j  sp raw y  
p rze to  o d d an o  ją. w ięc  sądow i najwyższem u w 
G dańsku . T a k  w ięc  p a sk a rz  zaskarży ł paskarzy, 
k tó rzy , w ed łu g  wszelkiego p raw dopodob ieństw a, 
p rz e g ra ją , a  H o P rich te r, w o b ec  zn iesien ia  sek- 
W estru, o trzym a c u k ie r  z p o w ro f am.

! M amy tu  w G dańsku  dw ie k sięgarn ie  p o l­
sk ie : jedna , is tn ie ją c a  już  od k ilku  lat. 
n a leży  d b  n iefachow ca, k tó ry  w krótkim  czasie 
z b ił n a  P o la k a c h  olbrzym i m ają tek , p o b ie ra ją c  
cen y  znacznie w yższe od  p rak ty k o w an y ch  w P o l­
sce, d ru g a  zaś, to  k s ięg a rn ia  „.R udh“} założona w 
jesien i ro k u  ubieg łego . I tu ta j ceny  są  ta k  wygó 
ro w a n e , że mimo h a s ła  „Swój do  swego***, tru d n o  
s ię  odw ażyć  n a  k u p n o  jak iegokolw iek  artykułuj. 
D latego  też W iększość o só b  zm uszona jest sp row a­
d zać  sob ie  ró żn e  rzeczy z P o lsk i, aby s ię  nie stać  
łupiem k s ięg a rn i tu te jszy  ich. W  „Ruchu*', cop niw-> 
d a  jest pew ien  w ybór, natom iast w d ru g ie j k s  ę- 
g a rn i, dzięki tem u, że z n a jd u je  się  ona w rękach

Broń współczesna.
Najważniejszymi czynnikami bojów współczesnych 

są elementy następujące:
Kulomioty czyli karabiny maszynowe (reczne też) 

artylerja ciężka (lekka również) samoloty, czołgi i ga 
zy trujące.

Z pomiędzy tych elementów coraz gwałtowniej 
wysuwają się ha pierwsze miejsce samoloty i gazy ftru 
jące bo wojna ostatnia udowodniła, że to  są najstrasz 
niejsze czynniki, bojów współczesnych. Toteż wszyst 
kie państwa na te  diuże nowe btranie zwracają najwięcej 
uwagi.

Przytoczę kilką zdań z prasy francuskiej i angyel 
fekiej o przyszłej wojnie, która bezwątpienia będa|e w<oj 
ną powietrzno—gazowa

zw ykłego  h a n d la rz a  papierem , w yboru  niema 
p ra w ie  żadnego, a  jeśli k to ś zam ówi sob ie  za po­
średn ictw em  tej k s i^ ę a m i jcokolw iek z P o lsk i, lo  
p o p ro s tu  aż  mu w ło sy  d ęb a  s ta n ą , gdy m u podyk; 
tu ją  cenę. Sm utne lo  a le  p raw dziw e.

IW b iu ra c h  g d a ń sk ie j d y rek c ji PK P. p rac u je  
jeszcze w ie lu  u rzędn ików  iże zlikw idow anej Dy­
rek c ji niem ieckiej, d o  czego P o lska  się zobow ią­
zała. Z resz tą  nic. w  tern dziw nego  i n ie  by łoby 
tak  źle, że z a tru d n ia  s ię  k ilku  in ży n ie ró w  p o s ia ­
d a ją c y c h  d łu g o le tn ią  p ra k ty k ę  o raz  łiczn. urzęd- 
dn ików , d o b rze  w p racow anych , łecz p rzecież tyćb 
nii m ożna z a tru d n ia ć  załatw ianiem  k o resp o n d e n ­
cji, k tó rą  o n i w y k o n y w a ją  jedtypie ty lko  w ję­
zyku  niem ieckim, ro zsy ła jąc  naw et tak ie  tzawiadio 
m ienia tu te jsze j p ra s ie  po lsk ie j. Wobec, frgo naz 
wy stac ji kolejow ych w Polsce, podaw ane przez 
ty c h  u rzęd n ik ó w  brzm ią np. zam iast Bydgoszcze, 

\ ,Brom berg*', ,.P osen '‘ itd  T ak iego  p o s tę p o w a ­
n ia  D y rek c ji PKiP nie może zrozum ieć żaden P o ­
lak  i n ie  może s ię  z tern pogodzić p o d  żadnym  
względem. Co zaś do  p osp iechu  w inform ow a­
niu p ra sy , w spom nę tu  tylko o tern, że zaw iadom ię 
nie o  poc iągu , ku rsu jącym  o d  1-go w rześnia  na 
T a rg i W schodn ie  we T w o wie, o raz  o pew nym  p o ­
ciągu  na Pom orzu, D y re k c ja  nad sła ła  do tu te j­
szej p rasy  i w1 p ięć  dn i po zaprow adzen iu  
tych  pociągów . Czem wytłumaczyć ten  posp iech , 
n ie  wiem, bo p rzec ież  g d ań sk a  D y rek c ja  P K P  za 
t ru d n ią , jak  m ów ią i jak  się  sam przekonałem :, 
n a d m ia r  u rzędn ików , w śród  k tó ry c h  jest bardzo 
p o kaźna  liczba b  ły ch  c -k ra d c ó w , nadzorćów  
itp., o raz  cały; szereg o só b  p ro tegow anych , ro z ­
p ie ra ją c  się na  w ygodnych fo telach , b io rą  pie­
n iądze  za p ró żn ia c tw o .

G dańsk  ży je  p o d  w rażeniem  odw iedzin floty 
p o lsk ie j i ang ie lsk ie j. Rzecz p ro s ta , iż I  -puze w ra ­
żen ia  w yw iera  na tu te jsa y rłi hakaitystów flo ta  
ang ie lska, d la  tego, że nie. jest p o lsk ą , a w raże­
n ie Ujemne flo ta  p o lsk a , d latego , że je s t  po lską , 
lecz jednak d z ia rsk ie  p o s taw y  naszych  „ c h ło p ­
ców*' im ponu ją  p rzec ież  naw et h a k a ty  storn, k tó ­
rzy , jak k o lw iek  z ło rzeczą  P o lsce , p o d z iw ia ją  ją, 
że z d o ła ła  W! ta k  króltkim czasie is tn ien ia  Swej 
państw ow ości postaw ić t  fką s iłę  z b ro jn a  i p rze ­
rażeniem  p a trz ą , że w szelkie nadzieje połączenia  
się  z B erlinem  m ogą zaw ieść. Po o s ta tn ic h  z a j­
ściach  z F rancuzam i, spodziew ano  się tu  podob­
nych  w ybryków  w s to su n k u  do  baw iących  m ary­
n a rzy  ang ie lsk ich  i p o lsk ich , I  cz, jąk  d o tą d  w ięk- 
szyich zab u rzeń  nie było. M arynarze  p o lscy  ża- 
c h o w u ją  s ię  bardZ o spo k o  jn ie i tak tow nie, co 
n a w e t u najw iększych  wrogów polskości wywo­
łu je  podz iw ’. N atom iast A nglicy, p o siad a jący  „cię­
żką walutę**, u ż y w a ją  sob ie  w G dańsku, oprow a 
dzani przez P cznyćh  przygodnych przew odników  
k tó ray  przy te j okaz ji wCalh nieźle  się żywią. Z 
A nglikam i też  by ło  k ilka d ro b n ie jszy ch  zajść, 
lecz M ichałkom  poszło  go rzej, a n  iż ‘ii z F ra n c u ­
zami, gdyż  m arynarze angielscy, u w ija ją c y  się  
po  mieście większemu g rupam i, /boksow ali po ­
rz ą d n ie  am ato rów  a w a n tu r  u licznych. O d czasu 
p rzy b y c ia  ty c h  dw u  £1 >t do  G dańska, odbyw ały 
się  tu  ró ż n e  p rzy jęc ia , jak  u konsula ang ielsk ie­
go, u  W ysokiego K om isarza Ligi N aro d ó w , gene 
ra ła  H akinga, A nglika, u  p rezy d en ta  senatu, na 
p o k ła d a c h  o k rę tó w  angielsk iego  i po lsk iego , a 
w reszcie  o sta tn ie  p rzy jęc ie  u rz ą d z ił  d la  mary 
n a rz y  po lsk ich  i ang ie lsk ich  K om isarz G eneralny  
R zpltej P o lsk ie j, "Pluciński, b a w ią cy  ob ecn ie  w 
G enewie, a  zastępow any  n a  tem przyjęciu  prznz 
sw ą m a łżo n k ę i swego zastępcę , p. D an ie la  Kę- 
szyckiego, k tó ry  n iedaw no  o b ją ł  u rzędow anie  w 
G dańsku. U d z ia ł w  tem p rzy jęc iu  wzięli rów nież 
p rzed staw ic ie le  ró ż n y c h  państw , w ybitniejsze je­
d n o s tk i z p o ś ró d  społeczeństw a polskiego, its. 
b isk u p 1 O 'R ourke , w ysok i K om isarz Ligi N a ro ­
dów , p ra s a  p o lsk a  itd. P o  ofic jalnem  p rzy jęc iu  
o d b y ła  się  h e rb a ta  i następn ie  t iń c e ,  w k tórych  
n a jb a rd z ie j żyw y udział b ra li  oficerow ie ang ie l 
scy . M iła Ijta (zabawa p rzec iągnę ła  s ię  w n ad er h a ra  
m onijnym  n a s tro ju  do  p ó źn e j nocy.

K ar

Jeden z najlepszych lotników francuskich, słynny 
dowódca eskadry niszczycielskiej, który w Wojnie osta 
tniej pobił rekord  w  niszczeniu samolotów niemieckich 
obecnie profesor w szkole generalnego sztabu francus 
kiego m ajor Orthfieb, tak mówi o lotnictwie:

Bez lotnictw a mogą Niemcy, jawnie lub skrytie, 
w nosić najwspanialszy gmach1 Wojenny; runie on zaw 
sze choćby z najlepszego był ztfożony budulca. Dowodź 
two bez sam olotów  je s t iteipe i bezsilne.' A czem jesf ęy  
tylerja ciężka bez obserwatorów lotniczych, czem woj 
sko bez obrony przeciw atakom lotniczym?

Niemcy, wojujące bez lotnictwa, padną pod ci. fcem 
bombardowania powietrznego ną łaskę i niełaskę nie 

aciela.
toblicysta firancuski p. M otane w  piśmie „La wie 

Aerienne' staWia dwa następujące pytania:
Jak będzie wygtąjdała wojna w przyszłości?
Co pię stać może pierwszego dnia mobilizacji?
I sam na te pytania odpowiada:

I Sam na te pytania odpowiada:
Ci którzy pamiętają najkrwawsze noce bombardo 

wania Paryża, nie będą w stanie wyobrazić aoblr 
w przybliżeniu, co się dżiać może h tt ctnfa pierwszego.

Flota powieUGna wysłana zostanie m  kraj nieprzy 
jacielskł. Dwa tub trtzy tysiące samolotów ukaże się a 
itak nagle, że (ni* będzie nawet czasu nikogo uprzednie 
Każdy samolot będzie zaopatrzony w kilka tysięc kilo 
gramów bomb być możic i gazowych- Bomby będą (ud© 
skonalome i skuteczdiejsze od obecnych. W ciągu kilku 
chwil całe miaSta mogą być arujnąwapu i p a lo n e . /Mie 
szkańcy którzy nic zginą pod gruzami miast, zostaną 
zdruzgotani maratonu i nie będą już zdolni d > obrony 
Mobilizacji nie da Sir przeprowadzić skuteczuje. Zanjm 
padnie pierwszy strzał karabinowy, serce ktjaju zamrze 
od pow ietrznego Tiatarcia. Wszystko zginie w sirasaptyw 
wybuchu od' bomb niosących śmierć i ?n szczeń

M ajor angielski Lefebure, rzeczoznawca Komisji 
Międzysojuszniczej w sprawie rozbrajenia N leraicc, wy 
dar nieuawno książkę p (>d tytułem: „Zagadka R’erm'**,

Pogiądy jego potwierdzili w przedmowie do. fcsT 
żki maańizafek Fdctt i marszałek W ilson, dziś już n|eży 
jący. W tej książce major Lefebure twierdzi że można 
wytrać całą ludność Londynu i każdego innego miasta 

w ęiągu para  godzin. wysyłając flotę powietrzną, ifflbr 
ojoną w bomby gazowe.

Oto jego słow a:
Badając obecny rozwój techniki w zakresie mat er ja 

łów wybuchowych i picdskóW gazowych stw krdiić  
trzeba że gaz jest znacznie skutecźniejsżym środkiem 
niszczącym niż m aterjały wybuchowe. Środkami wytni 
chowymi osiąga się> tylko miejscowy skutek. Tym sa 
mym tonażem pocisków gazowych można natomiast 
pokryć dhfezar kilku mil kwadratowych dymem trują 
cym który położy kres bytowi wszelkiej żywej istocie 
Pod' koniec wojny mieliśmy gazy. które rózpośjderały 
się na przestrzeni 10 mil angielskich, nie rozkładając 
się: i mie tricąc  swej sify ’jadowitej,

Gaz zapewnia możność prowadzenia niebywałych 
dotychczas cichych ataków z powietrza. Mofylla samo 
lotów unosząca się wysoko nad Londynem, może śród 
zupełnej nocnej ciszy rzucić tysiące pocisków, wytwarąa 
jących gaz trujjący j pokryć Londyn całunem śmi r  ei 

nym. Bez przesady można powjelftzieć że ndarźyć się 
może iż ludzie obufdzą się, aby spostrzec, że -Jimicrtją.

Anglicy z wielką uwagą prztjcdytali „Zagidkg 
Renu* i szybko zr-anmieli, iże od1 wojsk lądowych hro 
n iło  ich morze, łecz od! wojsk powietrznych morze nie 
obroni a dla tego angticy pierwsi na kuli ziemskiej 
stworzyli Ministerstwo Lotnicze, o czem obszerniej |po 
■wiem w następnym inimerae. Teraz tylko pow,ien»/ 
ze gdyby n ie  morze, to pojdezah ostatniej 'vojny woj 
ska niemieckie przeszłyby pizez całą Anglię; tryumfal 
nym marszem z taką łatwością, jak przez! Belgję. Mo 
l*ze dla annji niemieckiej mającej słabszą flotę od an 

'gielskiej byłb przeszkodą nie dopokonania. Dla flo 
ty powietrznej morze nie stanowi żadnej przeszkody,! 
a więte żeby stworzyć tę przeszkodę powietrzna fłota an.

f iel|ska musi być silniejsza od powietrznej floty memiec 
iej. W tym kieranku angłicy uńilnle pracują, a znając 

ich patrjotyzm i wytrwałość jak również bogatą tedf 
nikę i przemysł śmiało twiont/fć można, że anglicy 
nie dadzą się wyprzedzić niemoom.

Wreszcie przytoczę zdanie o przyszłej woj ni-. kł<? 
re  wypowiedział słynny wynalazca amerykański To 
masz Edison. Korespondent jednego z pism francos 
kich zapytał Edfeoną. jalęa będzie wojna przyszła?

Przyszła wielka wiojna rzekł Edison będzie pro 
wadzona za pomoOą samolotów i gazów trujących. Sa 
mołot i gaz będą w przyszłej wojnie czynnikami roź 
trzygającymi.

Mówiono mi —  pytał dalej k o r  isponldent Ż5e wszy« 
cy mężczyFin wszystkie kpbnty i Idzi ci LondvnH mogfi 
by być zabici przez gaz trujący w  ciągu dwunastu go 
dzin. Czy to możliwe i Jcjży jtjoi icicle? NT cdpaT^ Bpokoj 
nie Edison —to nic jest ścisłe, bjoj dokonać tęgo można 
nie w  ciągu dwunasto godzin, locz W ciągu trz>ch go 
dzin.

Oto jakie zdania wygłaszają o przyszłej wojnie w 
Euratoe i w Ameryce.

W następnych artykułach opowiem jak do t<*j woj 
ny  przygotowują (się w Europie i w Ameryce.

(—) Pułkownik A d o l f  Małyszko.
mr-   — imnii i i  i  ..........  ...........

Hrcnika przedwyborcza.
Dr. Stefczyk w stronnictwie Katolicko- 

ludowem.
i„K.urjer Dolsk i “ d o w iad u je  się, że d r . F ra n -  

cisze Stefczyk', zn a n y  o rg a n iz a to r  i p a tro n  sp ó łek  
ro ln iczych , p rezes rad y  n ad zo rcze j (}ańst\vow<go 
R a n k u  R olnego , w y s tą p ił  z T o  Ls ki ego S tro n n ic tw a  
L udow ego  („ P ia s t" ;  i zg łosił swe p rzy s tą p ie n ie  
d o  Po lsk iego  S tro n n ic tw a  K alolicko-Tudow ego- 
Z ram ien ia  tego  s tro n n ic tw a  d r  S td cęy k  kandy­
dować ńę Izie dlo Sejmu z l sty  państw ow ej „Pol­
skiego Centrum**.

K o m u n i ś c i .
K om uniści, czytj t  gw4.. n iezależni socjaliści 

zam ierza ją  w* 14 o k ręg ach  w ystaw iać własne listy 
o raz  będą, k an d y d o w ać  z listy  państw ow ej. Zblo- 
kowiali s :ęfz isocjali®1^mi żydow skim i z pod  znak u  
„Ferajnigte** niemiackimli z ^jNiemiecJkiej soe.-d’am. 
p a r t j i  w. Polscó"., wreszcie z n iezależnym i so- 
Cjal sta.mi G órnego  SIąiilm.

Z ramienia p-owyższęgo tolo^u k an d y d u ją : w 
ICadZl—dr. Mierzyński do wczoraj "pepesowięc 
i Haneman, z Krakowa —d r , DroJłner;.. Z uw aja . i
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Piotrowski, z Częstochowy—dr. Kruk i Federman, 
* Zagłębia Dąbrowskiego—Mar ja Jankowska i Gą 
lewski, z Zagłębia Naftowego—Horstoowski i 
patka, z Górnego Śląska—Kurtyka, Kowoii i 
ini. Giucksman.. . ■ '

S t a n o w i s k o  N ie m c ó w  w o ły ń s k ic h .
W icfniu 17 bm. w  tflulckul odbył się walny 

Zjazd kofonistów niemieckich iz całego Wołynia 
dla zawarcia bloku wyborczego wszystkich Niem­
ców w Państwie Polskiem. Zjazd ten zwołały o r­
ganizacje niemieckie as NPPoznańskiego i<£ -tlLzi.

B lo k  m n i e j s z o ś c i .
| Oprócz związku centralnego kupców żydow­

skich, świeżo przyłączył się do bloku mniejszości 
centralny zwiąjzek drobnych handlarzy żydów.

W okręgu białostockim blok mniejszości spo­
dziewa się uzyskać dwa mandaty.

S p r a w d z a n i e  l i s t  w y b o r c z y c h .
Od dnia wczorajszego, w myśl postanowie­

nia kalendarza wyborczego, wyłożone są w loka­
lach obwodowych komisji wyborczych, w każdej 
dzielnicy miasta, listy wyborców do Sejmu i Se­
natu. Lokale, w których listy są  wyłożone, zos­
tały przez Okręgową Komisję Wyborczą podane 
do wiadomości publicznej.

W ciągu dnia wczorajszego napływ wybor­
ców, przybywających celem skontrolowania l ‘st 
był niezmiernie mały. Zachodzi obawa, że w dniu 
wyborów wielu obywateli będzie przez własne nie 
dbalstwo pozbawionych głosu.

KRONIKA.
— PODZIĘKOWANIE.
Wszystkim, którzy przyczynili się do uświet­

nienia dnia igrzysk sportowych, urządzonych 3 
bm. Tow.. Sport, Prosną wraz z zarządom akad. 
Kol. Kai., składa najserdeczniejsze podziękowa­
nie. ;

— SPRAWOZDANIE.
Ogólny dochód z igrzysk sportowych urzą­

dzonych \y dniu 3 bm. wyniósł 317090.. Wydatki 
jak sprowadzenie drużyny £ K. S., orkiestra, 
podatek i inne wyniosły 183955. Czysty (zysk 
133335 podzielonym został w stosunku 60 proc.:

|  40 proc. Ak.. K K. otrzylmało 40 proc.

— ALKOHOL A WYBORY.
Dowiaduje się „Gaz. \\'a rsz ..“ że władze od­

nośne wydały rozporządzenie zakazujące wyszyn­
ku alkoholu (z racji wyjborów) w dn. 1—5 i w dn. 
10—12 października, a więc w ciągu 7-miu dni, 
a nie 0-iu tygodni, jak pierwotnie donoszono.

— REKORD CZASOWY.
W dniu 17 bm. pod przewodnictwem komisji 

Sportowej KTW. odbył się rekord czasowy na 
dystansie 8 kim. Kalisz— Piwonice Kaf sz..

Dla szóstek klepkowych ustanowiła rekord1 
wytyczny osada pod sterem druha Radajewskiego 
w czasie 32 m. 24 sek.. W skład osady wchodzili: 
BanaszkiewicZ, P. Zieliński, Kurowski, Zelno,
A. Radwan i Siwers..

Dla dwójek cedrowych ustanowiła rekord; 
wytyczny osada po ! sterem druha Bartoszewicza 
w  składzie: Br. Zieliński i Leszczyński.. Czas wy­
nosił 31 m. 42 sek..

Dla „gigów“ ustanowiła rekord wytyczny o- 
sada pod sterem druha Radajewskiego w składzie 
St. W róblewski, E. Sztark, Edlw. Siztark i J. Dą­
brow ski—w czasie 27 m. 24 sek..

Jeżeli uwzględnimi długość Itorui 8 kim. czę­
ste mielizny, a  (wreszcie bardzo silny wiatr, to 
czasy ustanowione są bardzo dobre.

\ -  NAGŁY SKON W POCIĄGU. ;.
Po przyjściu pociągu wileńskiego na dworcu* 

wschodnim w Warszawie w wagonie Nr. 1616 
w  ubikacji znaleziono trupa  w pozycji siedzącej. 
SądZąc z wy flizie 1in z ust i nosa, nieznajomy żmarł 
na kurcze żołądka. Ze znalezionego przy zmar­
łym wezwania rządowego wnioskować można, że 
jest to 50-letni Józef Szaf liński—ze Starej Wsi 
gm. Dąbroszyjn star.. Konin, ziemi Kaliskiej.' Przy 
zmarłym znaleZiono 32,920 |mk., 500 rb., sowiec­
kich i 1 rb. carski oraz narzędlzia szewekie..

WYŚCIGI KONNE I ZAWODY LEKKO 
ATLETYCZNE.

W dniu 17 b m- na łęgu Tynieckim, dzięki ini- 
i cjatyWie dowództwa 25 papu odbyły się wyścigi 

konkursv hipiczne i zawody lekkoatletyczne, w  
zawodach wzięli udział: oficerowie, podoficerowie 
i szeregowi 25 p. Błonia łęgu zaległy tł.. publiczr 

. ności żądnej wrażeń, nawiasem powiemy ie  pjrzy^o

najmniej połowa obecnych weszła na gapę, Po- 
zatem od strony opatowskiej było pełno widzów — 
ci chociaż bezpłatne mieli bardzo dobre stanowi 
ska obserwacyjne. Zawody' rozpoczęto biegiem 
sztafetowym szeregowych—najlepszy czas 1 m.
46 s. osiągnęła ar b a le r ja, drugą z koki była 
3-c/a baterja..

W biegu 100-metrowym pierwszym, przyszedł 
pluł. Goździewicz, drugi bomb. Mądry, trzeci 
Bębacz. ,

W konkursie hipicZnym podoficersk im. n a j­
mniej punktów  (7) miał plut. Wojciechowski ó- 
siągając pierwszą nagrodę, drugą przy 8 punki. 
osiągnął ogn. Gol i risk i, trzecią prz\ 13 punkt, 
kpr. Ważydrąg.. •

W biegu pieszym 500 m. zwycięży! kpr. Goź- 
dziewicz, drugi przyszedł Kędzia. ,

W biegu oficerskim z przeszkodami pi er wi­
szą nagrodę osiągnął por. Talarczyk, drugą por. 
Gałecki W konkursie hipiczny.ni oficerskim 1 na­
groda por. Talarczyk, druga por.. Nawrocki.

W biegu myśliwskim podoficerskim pierw­
szym był ogn. Góliński, drugi plut. Kowalewski. 
W biegu pieszym na przełaj zwyciężył kpr. Kę­
dzia.

W ostatnim id egu myśliwskim oficerskim pier 
wszy ni przyszedł ppor. G órk i, drugi por.. T a la r­
czyk. Po ukończonych zawodach generał W ró­
blewski w' otoczeniu sędziów wręczył zwycięzcom 
nagrody.

UROCZYSTOSC STRAŻACKA.
Przed kilku tygodniami jaa sali strażackiej 

odbyła się uroczystość zawieszenia portretu  b. 
Komendanta i b. prezesa zarządu Straży ogniowej 
p. Bukowińskiego, oraz wręczenie mu dyplomui 
na dożywotniego honorowego prezesa Straży Ka­
liskiej. ł j i M i i r

Podobna uroczystość odbyła się  w  ubiegłą 
niedzielę, 17 bm., po próbie strażackiej, a chwila 
ta poświęcona hula jednemu z b. najdzielniej­
szych komendan!ów: Straży Kaliskiej, p. Zygt 
muntowi Mrowińskiemu, portret którego za wiesz o 
no w sali, Strażyi ogniowej. Przed osłonięciem 
portretu- przemówił serdecznie preZjes Zarządu 
Straż p. I... Dziewulski, wspominając zasługi 
komendanta Mrowińskiego, a  następnie w imie­
niu strażaków  przemówił d ru h  Ból. Sobolewski, 
w yrażając radtość, że Straż Kaliska oceniła tym 
skromnymi darem czyny: i p racę swego b. komen­
danta. Przedmówcom, wy szeregowanym strażakom 
i obecnym gościojm ze wzruszeniem dziękował p. 
Mrow iński i wniósł okrzyk na cześć ukochanej 
Straży Kaliskiej, której służył przez ćwierć wir­
ku. a była to służba rzeczywiście dzielna i poży­
teczna.

Krótka ta uroczystość wywarła na obecnych 
miłe wrażenie izadlowolenie. Od Związku f iu- 
rjańskiego otrzyimał pi Mrowiński telegram 
tulacyjny.

-  KRADZIEŻE.
I i  k ._ i  i. J:

i - r  f T f

W  czasie nieobecności Marji' M iele-r ■ w j . 
gam. przy! ul.. £ódzkiej, dó jej mieszkania, debr di 
się źłoldzieje i zabrali garderobę, bieliznę i ołów 
kę ogólnej wartości 207,000 marek.

W czasie targu na N.-Rynku z koszyka i wa ­
lmy Zagrzejewskiej skradziono 120PO mk. połów­
ką i dokumenty.

(We wsi Zdrójki, gm. Sompolno z mieszkania 
M arjanny Kolskiej, niewykryci sprawcy zadr di 
garderobę bieliznę obuwie na ogólną sumę 83 
tyjsiące marek.

Pow racającej z jarm arku w Koźminku Frcpi 
Brisiz mieszkańca Kalisza, ściągnięto z w oia go­
towej garderoby wartości 100,000 rnk

— MI£A’ PRZYJACIÓŁKA.
[Niejaka W acława ‘Kruszewska z ul’. W idoś 

postanowiła opuścić dom rodzinny wraz z niei 
jaką Stanisławą Mielcarek /. ul. Staszyca iw tym 
celu swoje rzeczy po tm chu po wynosiła do Skal- 
mierzyjc, a następnie obie kobiety zabrawszy rze­
czy udały się każda osobno na dworzec, przy- 
czem rzeczy) Kruszewska powierzyła Mielcar- 
kóWnie, k tóra  podóbno wraz z  rzeczami przyja­
ciółki ulotniła się nie wiadomo dokąd.

-  NA GORĄCYM UCZYNKU
iW ubiegły;piątek funkejonarjusze ufrvędh śłed! 

czego obserwując w czasie targu na Nowym-Ryn­
ku, podejrzainych jegomości zauważyli jak jakiś 
osobnik ściągnął ze straganu kupca Żyjskinda 
ciepłą sukienkę

Jed'en z funkcjonarjuszy przytrzymał natych­
miast amatora cudzej własności, którym s :ę okazał 
niejaki K ar l  Kujat mieszkaniec m. Sodzi. , (

W czasie i dhroWadzenia Kujata do komisa- 
rja tu  Ryfwka' Mamefok, posiadająca sklepik przjy) 
ul. Babin e j poznała W nim sprawcę kradzieży 
dwuch swetrów dziecinnytah, jakie ju piej targował 
Kujat wraz z jakimś garbuskiem, którego tenże 
funkcjonariusz', udawszy *:ę ud N.-Ryfnek, ;:r,-%zto 
WaŁ JeSt hhszwagitT Kujata Stefan Wójćłechowl

ski również a ŁoKki. Obaj oni ptrtyjffh .iti 
Kalisza na gościnne występ® i zamieszkał i \xĄ 
ul. Winiarskiej *r niejaikej RiMfkiewiocow ej, do 
której kradzione rzeczy Kujat odSjjSłał naiyflh^ 
miasl przez Wojcid^iowskiego > (

W  czasie rewizji u Rutkiewiczowej znaleiono 
dwa swetry dziecinne, barchanowy kaftan, trzy* 
resztki towaru, Idwie pary spodni, 2 pary tryko­
towych kalesonów, itwi? pajry) skarpetek i parę: 
podeszew. WszyStkie te rzeczy żosfaty w piątek 
skradzione na N.-Rvnku u rółnycih kupców..

Obyttfwóch szwagierków osadzono pod' klu­
czem.

— GDAŃSKIE SPRAWOZDANIE RYNKO­
WE firmy Marchlewski & Zawncki, Gdańsk, Mon, 

chengassef Pomorska hurtow nia Kolonjalna, 
Centralna w  Grudziądzu za czas od 10 do 16.9 
1922 roku. Sytuac a: Ostatnie sprawozdanie rym 
kowe nie wypzło z powodu strejku pocztowego 
w  Polsce. W początku tygodnia sprawozdawc&e 
go zerwanie pertraktacji w Betgji spowodowało 
djalszą niep(ewność na giełdzie dewizowej, do cze­
go się  również przyczynił ożywiony popyt na 
dewizy Zachodnie. Marka polska znacznie skoczy­
ła z  powodu wiadomości pertraktacji gospodar­
czej międtzyj Polską a Niemcami, jak i wielkim po-* 
pytem ze strony koncernu Stinnesa, którv miał 
Wielkie zapotrzebowanie na marki p ilsk ie na po-, 
krycie zakupu dr/< wa w Polsce.

Na początku tygodnia notowano na 
giełdzie gdańskiej za dolara 1526', za markę polsk. 
21,76, W końcu tygodnia za dolara 1374, mank. 
polska 20,65 i pół.

N a giełdzie Warszawskiej płacono ua pócząt 
ku tygodnia za dolara 6900 za mark. niem. 470 
w  końcu tygodnia za dolara 7200— za mark, 
niem. 5..

Up osażenie wojskowych 
powołanych do ćwiczeń

Mini. spław wojskoWych wydało następujące rofc 
porządzenie;

, 1) Wojskowi (powołani do ćwiczeń z rezerwy tub 
osp litego ruszenia otrzymają jako uposażenie:

a; oficerowie i chorążowie za każdy dzień służ 
by od dnia staiwSenia sie do służby do dnia zwolnię " 
ni a dzienną ptłatóę wynoszącą jedną irzy lziestą cźęść 
płacy jxidstawowej posiadanego stopnia, ryczałtu mi* 
ięcznego na umundiiT: .Wanic i ekwiWakntu żywnoacm 

wego dla własnej osoby, unormowanych dja oficerów 
chorążych w służbie czynnej.

O i te oficer łub chorąży powołany do ćwiczeń pe® 
ni isłużfoę w  tndejstoowości poza miejscem swego żarnie 
szkanic otrzymuje on nadto zaktyaterowanie przejścio 
we na koszt skarbu na tfyoh samych warunkach, jak ofi 
errowie i phorążiAvie w  służbie czynnej.

b )  fszer , goiwi '- - dzłenny żołd zależnie oa pos(iadan 
nego stopnia obEczony w stosunku jednej dziesiątej 
czcćci żołdu dekadowego szeregowych pełniących cjbo 
wiązkowa płużbfe fwńjsłcowją, każdy dteień służby ad 
dnia, przyjścia w fetan wyżywienia wojska. Njadto oti^jr 
mują on i wyżywienie, wyekwipkwanie oraz kwaterą na 
roni z. szeregowymi (pełniącymi obowią kową służby 
wojskową.

2) Oficerowie, mianowani w rezerwie, otrzymują 
przy pierwszj ir, powołaniu m  ćwiczenia dodatek na u 
mundurowanie i wyekwlpi, wanie w wysokości tmormo 
wanej dla oficerów imauaWanych, w służbie czynnej 
nie otrzymają natomiast czjjści miesięcznego ryczałtu 
na umundurowanie.

3) Wońkoiwfi z (TfeZjeTwy hib 'pospolitego ruszenia po 
wołani do czynne) służby wojskowej na skutek mobi 
lizacji lub częściowego uzupełnienia do stopy wojennej 
jako też ( dhotnicy otrzymują jako upofsażenie od) dnia 
sóawienia pię dloShtóby, \vygf,^lnit' przyjęcia w stan \Vy 
żywienia wojska.

a) oficer iw 'ij i phurążowie uposażenie w wymiarze 
takim eamyri;. jak ofńierJwjie i phorążowie w służbie 
czynnej z wyjątki,em' do latku za wysługą- lat;

b) ń/er -gowi lup; sazenie w wymiarze takim sa 
mym. jak K!.r goiwti, jptełniący « bowhzkową służbę wof 
skową.

Wojsk .iWj (zje ptanu spocztuku powołani do czynnej 
służby wojskowej na skut k mobilizacji iub częściowe 
go uzupełnienia dJo ftfopy wojennej otrzymują uposażę 
n ie  v*. wymiarze takim samym, jak Wojskowi zawodo
w l .

4) Oficerowie i chorążowie, Wymienieni w parag 
grafie 3 niniejszego jrczporządźjenia otriymują ponadto:

at mający najbliższą rodzinę w  ręzumieiu ustawy 
tymcz. z dnia (29.10 19^r. o  upofeasjeniu osób wojsko 
wych! (D i. Ujf. |R P. N f t.. 100 20, ęjpt. 699), o jlte iwiskut :k 
powołania do jqzyjn^i fsłużby zmienili miejsce s-wego ża 
miep/kania, i z tej f.rzyCźyny prowradtżą dwa domy - 
oq latek na mieszkanie dla r ,  dżiny. pjl|atny1 z góry wraź 
z uposażeniem od Unia Igo następnego miesiąca po 
zgłoszeniu się do służby;

bt kawal‘erofw‘i('3 i UAth.wcy bezdzietni, składowe «ło 
Igo dnia miepiąea, 'w  którym zgłosili się do służby,

b) kawalerów4)!-’ i v,zy be.aózietni składowe Oto 
Igo dn ia  miejsiąca, iw którym zgłosili się do służby, 
płatn e z (gór1/: fwfra? z upoitażeniem w wyjmiajrie. który; 
ulstatj m inister -.paw1 wojsk jwtych! w porozumieniu z nri t 
nistrem skarbu.
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OBWIESZCZENIE. Potrzebna zarat lub od 1. X. 22.

' o Komornik pfzy Sądzie Okręgowym w Kaliszu J ó * e f  
T r o ja n o w sk i*  zamieszkały w Kaliszu przy ul. StawiszyĄ-

młodsza gospodyni
Z M &  h r U  powołania

ałriej w domu Ne 7, obwieszcza, ie  w dniu 27 września r. b. 
o godzinie 10 rano we wsi Dóbrzec-Wielki, gm. Kalisz na 
osadzie Ne 115, należącej do sukcesorów Jakóba Kiełtyka 
odbędzie się licytacja na trzech letnią dzierżawę sześciu 
morgów ornej ziemi, stanowiących własność wspomnianych 
sukcesorów.

Licytacja rozpocznie się od 50,000 marek in plus z mor-

£i rocznie, w granicach i na warunkach szczegółowo wy- 
szczonych w protokule opisu z dnia 18 września r. b. i 

stosownie do uchwały Rady familijnej zapadłej w Sądzie 
Pokoju l Okręgu m. Kalisza z dnia 31 sierpnia r. b. za 
N b 0.9./21.

Tenutę dzierżawną dzierżawca obowiązany będzie 
wnieść na ręce czyniącego Komornika z góry za całe trzy 
lata, zaraz po ukończeniu licytacji, ewentualnie do dnia na­
stępnego do godziny 12 w południe.

Zamierzający wziąść udział w licytacji obowiązani są 
złożyć vadjum 90,000 marek, które nieutrzymującemu się przy 
dzierżawie będą zwrócone.

Warunki licytacyjne mogą być przejrzane w kancelarji 
prowadzącego licytację komornika, każdodziennie, lub też 
na miejscu oznaczonym w dniu licytacji.

obeznana dobrze z prowadzę-. . . . .  P1 . niem gospodarstwa domowego
do samotnego Pana na więk­
szy majątek jak i również

wydana przez PKU. w Kaliszu 
imie Teofila Karmazyna 

rocznik 1889. 2636
na

Zginął paszport

Zginęła ka rta  bezterrr^ino- 
wego urlopu 

wydana przez PKU. w Kaliszu 
Imię Nowaka Franciszka 

rocznik 1900. 2628
na

pakojOwka umX V ." k4e
wydany w Łodzi na imię Ru- 

chełaje Herman. 2627

Zgłoszenia do ekspedycji
Gaz. Kai. . 631

EKSPEDYTOR
POGRANICZNY

na granicę polsko-niemiecką na sa- 
mocixieine stanowisko

z a r a z  p o s z u k iw a n y .
Takowy inusi być obeznany ze *Siel- 
kiemi odnoS ieir.i pracami. Tyk i.  ta­
cy r-flektanci zectuą  się zgłas*ae 
sub: B  V 5343 do Biura Oąlonm  
Rudolf M ont, K A T O W IC E . 2c30

Egzemę, liszaje itp.
l e o z f  m a ś ć

„Lain Age'*
sprzedają apteki i składy 
apteczne. APTEKA K. GĄ- 
SECKIEGO w Warszawie.

Zginęła karta powołania
wydana przez PKU. w Kaliszu 
na Imię Władysława Gabryjel- 

skiego, rocznik 1887. 2635

Resolak-szelM,
Litopon-Zinksulfidweiss na}- j 
taniej sprzedaje Poznański 

WARSZAWA 
Marszałkowska 72. —  1250

Kuśnserka, m istrzyni
Sprzedam 2633

cechowa, b. pracownica pierwszorzędnych firm zagranicznych 
i krajowych, wykonuje wszelkie roboty kuśniersko-krawiec-

Kalisz, dnia 18 września 1922 roku.

2626 Komornik: J ó z e f  T r o ja n o w sk i. dom przy ulicy Wi­
niarskiej JNe 1, 
do połowy zbu­
dowany z ogro-

kie jakoto: palta, okrycia, mufki, kołnierze i wszelką galan- 
terję podług najnowszych modeli

W r o c ła w s k a  13, dom p. Szmidta. 
Wejście przez sklep mechanika. 2525„ZOFJ

Fabryka ogrodzeń drucianych
dem owocowym na warunkach 
dogodnych. Wiadomość Hotel 

„Corso", ulica Kanonicka.

J. Szczepika Z g in ą ł jp o r tfe l
I J .  M I C H A L S K I ,

W KALISZU, u l. M ły n a r sk a  9 ,
(obok cmentarza dom własny).

w y k o n u je  wszelkie ogrodzenia z najlepszego drutu ocyn­
kowanego jak to: ogrodów, parków, łąk, podwórzy, skwerów, 
szkółek ogrodniczych, cmentarzy grzebalnych, jak również

z dowodem osobistym wydanym przez 
magisirat m Stawiszyna na imię Jó ­
zefa ^opiotita, karta powołania wy­
dana przez w Kaliszu, rocznik
1896 i pozwolenie na broń krótką 
wydane przez. Starostwo Kaliskie. 
Łaskawego znalazcę uprasza się o 

odniesienie za wynagrodzeniem 
Cukiernia W. P. Szauba i Kozłowskie­

go, Warszawska 13. 2625

Biuro Techniczne
W KALISZU, AL. JÓZEFINY Ns 9 .

KANALIZACJA, WODOCIĄGI ł W OGÓLE 
WSZELKIE ROBOTY W ZAKRES T E C H ­

NIKI ZD R O W O TN EJ [WCHODZĄCE.

posiada stale drut kolczasty, skobelki, arfy do węgla i żwiru, 
materace do łóżek, wycieraczki do nóg, kraty do okien itp.

C en y p r z y s t ę p n e . 2389

Zginął dowód osobisty
wydany przez gminę Zborów 
na imię Jakóba Bielaka. 2632

Warsztat reperaeyiny-
KKSl

Ł A D N I E

Z

N aj w i^kasy 
sakJad gn*- 

f i c c n j 1
z ie m i

Kaliskiej

i

D R U K f t l M I A

nG A Z E T Y  K A L I S K I E J ”
SaPOfcKA Z OGRANICZONA ODPOWIEDZIALNOŚCIĄ.

W ykonuje naybko i dokładnie w w lk ie  roboty wchód a y *  w u k m  —Inki
graficznej. Daieła, foroeznry, książki handlowe i biurowe, fo n a ile  
n u , draki dla p. pisarzy gminnych, afisze, klepaydry, aaproacwafai 
Rąbną a n a  wagyatkie inne draki, — Kompletnie nowy 
— — aaaioin k nąjnaw iłych kr«Ł — Wiosna uitrolisatonrfa. — —
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iar: j t fM ś b T E iK s *  Wpół. s  ogr, odp. D ruk Kati»kicj“ Aleja Jósefmy 1.


